
R O M U N I R A T
Zw iązku N ie z a le ż n o ś c i  G ospodarczej

Z. N. G. powstał przed rokiem w celu obrony niepodległości gospo­
darczej odradzającego się Państwa Polskiego.

Kierunek ogólno-polityczny Z. N. G. zbiega się z kierunkiem zespołu 
Międzypartyjnego Koła Politycznego, do którego Związek należy. Podobnie 
jak i inne stonnictwa, w skład M. K. P. wchodzące, Z. N. G. posiada swoje 
cele indywidualne, swój program społeczno-polityczny. Hasło „niemasz nie­
podległości politycznej, bez niepodległości gospodarczej“ wymaga nietylko 
obrony na zewnątrz, ale i przygotowania wewnątrz kraju. Warunki istnie­
nia nowoczesnych państw kulturalnych wymagać będą najwyższego napięcia 
sił wytwórczych i zorganizowanemu przemysłowi, handlowi i rzemiosłom 
przypadnie w udziale olbrzymie a odpowiedzialne zadanie, ponieważ pozo­
stałe źródła wytwórczości nie są w stanie zaspokoić istotnych potrzeb 
gospodarczych kraju i zapewnić mu dobrobytu.

Zespoliliśmy się w patryotycznym poczuciu konieczności spełnienia 
tego obowiązku; pojmujemy go jaknajszerzej: w równowadze, a nie w przeci­
wieństwie z interesami innych czynników gospodarstwa społecznego.

Zakres naszych zabiegów nie może ograniczać się nawet w dobie 
obecnej jedynie do przeciwstawiania się polityce ekonomicznej rządów 
okupacyjnych. Nie może nam również wystarczać nadal stwierdzanie faktu, 
że Tymczasowa Rada Stanu nie zdobyła się na danie dostatecznego odporu 
programowej akcji władz okupacyjnych, zmierzającej do zupełnego uzależ­
nienia gospodarczego naszego kraju w najbliższej przyszłości.

Przeciwnie, interes warstw, które bezpośrednio reprezentujemy, skła­
nia nas do oświadczenia gotowości współdziałania w pracach nad wszech­
stronną odbudową kraju. Z uwagi zaś na przekonanie, że Rząd Polski 
w chwili obecnej powinien być ponadpartyjny, Z. N. G. zaleca swoim człon­
kom, którzy zostaliby powołani na stanowiska kierownicze w tworzącym 
się Rządzie, ustąpienie ze Związku.

Witamy więc ze szczerym zadowoleniem każdy krok na drodze 
istotnego utrwalenia państwowości. Witamy Radę Regencyjną jako znak 
widomy zwierzchniej władzy polskiej w przedświadczeniu, iż prace jej i jej 
rządów uwzględnią potrzeby jaknajszerszych mas ludności, stworzą podłoże 
odrodzenia gospodarczego kraju, zabliźnią skutki wojny, która zwłaszcza 
na polskim przemyśle i handlu a z nimi razem na tysiącznych rzeszach 
pracowniczych tak ciężkim legła brzemieniem.
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